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Komentarz do tekstu Andrzeja M. Kaniowskiego pt. 
„Filozofia praktyczna Immanuela Kanta – jej siła 

i słabo�ci” 

Mirosław �elazny 

 

Etyka kantowska, gdy idzie o jej odniesienie empiryczne, ju� z zało�enia dotkni�ta 

jest pewnym �ródłowym sceptycyzmem. Z tak krzywego drzewa jak człowiek, 

pisze filozof w rozprawie Idea historii powszechnej w aspekcie kosmopolitycznym, nie 

da si� wystruga� nic prostego. Obarczenie �ródłowym pop�dem do zła sprawia, 

�e społeczno�� ludzka nigdy nie b�dzie społeczno�ci� aniołów. Nawi�zuj�c do 

wcze�niejszych głosów w dyskusji nale�ałoby stwierdzi�, �e na przykład nadanie 

zwierz�tom takich samych, gdy idzie o skutki empiryczne, moralnych praw jak te, 

które przysługuj� człowiekowi, jest niewykonalne. 

Zdaniem Kanta ostatecznym przedmiotem etyki nie jest zreszt� człowiek 

empiryczny, ale wła�nie idea człowiecze�stwa. Istniej� liczne sytuacje, w których 

wła�nie w imi� tej idei �ycie konkretnego człowieka musi by� w cało�ci zu�yte 

jako �rodek do wy�szego celu. Na przykład wysłanie po katastrofie w Czarnobylu 

na pewn� �mier� stu kilkudziesi�ciu stra�aków gasz�cych reaktor było czynem 

moralnym, bo jednostkowe ludzkie �ycia zostały wówczas po�wi�cone wła�nie w 

imi� idei człowiecze�stwa. W tym sensie głównym celem ludzkiego �ycia jest 

rzeczywi�cie sama zasada moralna, za� zagadnienie zwi�zku moralno�ci i 

szcz��liwo�ci odsuni�te zostaje w sfer� transcendencji (regulatywna idea �ycia 

wiecznego). 

Filozofia moralna Kanta obiecuje póki co, jako ostateczny cel moralno�ci, 

tylko ide� doskonałego społecze�stwa obywatelskiego obejmuj�cego wszystkie 

ludy. To zadanie zdaje si� by� filozofowi wykonalne. Podmiot moralno�ci to dla 

Kanta podmiot obywatel. Z tez�, �e taki podmiot nie mógłby by� „podmiotem 

aniołem”, a wi�c, �e w empirycznym �wiecie nie da si� realizowa� w sposób 

doskonały wszystkich celów moralno�ci. W pełni celem takim nie mo�e by� nie 
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tylko na przykład �ycie zwierz�cia, lecz równie� szcz��cie człowieka. Ka�d� �yw� 

istot�, nawet jego, trzeba czasem po�wi�ci� w imi� celu wy�szego, jakim jest 

przerastaj�ca ka�dy cel empiryczny idea człowiecze�stwa. 

Praktyczna etyka Kanta, znana z wykładów o moralno�ci i antropologii 

praktycznej, oczywi�cie nie zawsze jest dzi� aktualna. Kant z jakich� powodów był 

na przykład przeciwnikiem szczepionek, w których surowic� zwierz�c� 

stosowano w celach zwi�kszenia odporno�ci organizmu na choroby. Równie� 

odno�nie etyki społecznej jego pogl�dy cz�sto nie zachowały aktualno�ci. Ogólnie, 

gdy idzie o etyk� empiryczn� był wi�c pesymist�. Nie da si� usun�� z człowieka 

radykalnego poci�gu do zła i nie da si� zbudowa� królestwa bo�ego na Ziemi. 

Mo�na, co najwy�ej, podj�� prób� budowy społecze�stwa obywatelskiego. 


